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OBSERWACYE METEOROLOGICZNE 
Barometr dla lepszego porównania zredukowany na O9 Meanmiura. 
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KOMITETU DO PODZWIGNIEŃTA GMACHU S. KA- 
TARZYNY NA KAZIMIERZU 

DO SZANOWNYCH OBYWATELI 
Wolnego Miasta Krakowa i Jego Okręgu: 

Gmach Sty Kałarzyny na Każmierzu, 
dzjeło wjary i pobożności ojców naszych, 
założony ręka Kuźmierza Wielkiego, pomnik 
zamożności narodowej, śwjadectwo kwitną- 
cćj sztuki budownictwa w kraju, staroży- 
tnoścją i ogromem swoim szacowny; prze- 
trwał wjeki w różnych kolejach, które go 
wraz z Miastem naszćm dotknęły, a za lo- 
sem wszech rzeczy ludzkich, dziś do upad- 
ku sję pochylił, i naszćj pomocy potrzebuje. 

Gmach ten, gdyby w pośród nas runął, 
okrylby żałobą wjęcćj jak samo Miasto na- 
sze, bo wjeki był posjadanjem i chlubą ca- 
lego kraju, i stał sję njejake dziedzictwem. 
następujących po sobje Pokoleń. Mjasto na- 
sze wzjęło njejakoby chlubną spuściznę, Po- 
mniki krajowe w pośrodku swojóm zlożone, 
pielęgnować i zachowywać. Czynją one o- 


zdobę Jego, ale njezupełną własność Jego. 
Gmach do tego Ńtćj Katarzyny, należy po- 
części do całej figury Mjasta naszego, łe 
oszpeciłby go upadkjem swoim od strony Ka- 
źmjerza, gdyby tam oko na him nje-spoczy* 
wało. E ` 
Jak takjemu nakładowi podořać? Wjarą 
i jednością, za którymi wola wszystkich i 
wytrwałość przystępują. ozrócone po zje- 
mi kamjenje, nje jedna siła w Gmachy zle- 
piła, ale samo religiyńe uczucje, umie tym 
Gmachom poszanowanje i trwałość nadawać, 
i Wiekom po Wiekach takowe odkazywać. 
Gdy Zańki Każmierza stoją dziś w gruzach, 
same tylko Śwjątynje walczą z upadkiem, i 
najnieprzyjaźnieyszych losów sję nje boją. 
Co temu przyczyna? Duch ten sam który 
je podniósł, teu sam je od upadku broni, 
a dzieła wiary wiarą trwają. Damysz przeto 
zabztkom wielkości i pobożności Oyców na- 
szych. zlecić? Gruzami nas swymi nikcze- 
moje przywalić? Czyż w njch tylko same 
kamjenje widzjemy? Wyższa i dalsza mysł 
czyż sję na widok ich nje unosi. Pojedyń- 
czo „zapewne nje mamy siły jeden po dru- 
gim dźwigać; co Król i możne Domy doko- 


nywały, my rozerwanymi siłami ratować; ale 
vżywjeni tą samą wjarą, która nas z Przod- 
kami maszymi w jedno wjąże, za ręce sję 
trzymając; aby jedno będąc, wjtrwałość na- 
sza mocą naszą byla; potrafjemy wszyscy, 
co Jeden i kilku mogło, i podolamy razem; 

„jeśli jn% nje wznosić nowe dzjela, to dawne 
utrzymać i od upadku zabezpjeczyć : byleśmy 
tylko tak chcjeli jak nam przystoi. 


Komitet przeto, w cela podzjesjenia gma- 
S. Katarzyny zawjazany, pod Rządu mjesco- 
wego okjem, na czele swoim za Protektora 
i Prezesa JJ. WW. Pasterza naszego i Pre- 
zesa Senatu mający, Z licznych czlonkow zło- 
Żony, wzywa Szanownych Obywateli W. M. 
Krakowa i Jego Okręgu; aby raczył ofja- 
rami swojemi w pomoc temu przedsjęwzję- 
ciu pospjeszyć. Wszelkje ofjary, duže czy 
male, w pjenjądzach czy materjałach, naraz 


dane czy mjesjęcznje zagisane, drogjemi sję 


staną 1 dosiatecznymi będa, skoro wszyscy 
do nich przystąpja. Mocy ludzkich bowjem 
skutki są nje wyrachowane, skoro połączone 
i nje poruszone zostaną. [Mie odstraszaymy 
sję ogroniem pracy, wszak gdy tea gmach 
wznoszono, cegły w nim po cegle kladzjo- 
no, a wszelka sila niczem innem nje jest, 
jak tyłko woli i usiłowań człowjeka, wy- 
trawałości jego szeregjem. Na ten cel prze- 
to, sporządzone będą księgi, do zbjeranja i 
zapisywanja ofiar, a uproszone osoby płci 
aboje, do zajęcja się składkami zaproszeni; 
a komitet zaś podzjelił sję na IV wydzjały: 
budowniczy, matetjałowy, składkowy i ko- 
respondencyjny; dla łatwiejszego i spieszniej- 
szego wykonywanja, raz zapoczętey roboty. 


Szanowni Obywatele! Pomysł jest godny 
serc waszych, a dzielo będzie godne usiłowań 
waszych. Domy Boże podnosić, ginach jeden 
z naypięknieyszych w Krakowie od upadku 
ocalić, dzieło Kazmierza Wielkiego podeprzeć; 
i przyszłóm pokoleniom przechować ; będzie 
to imię swoje na kartach wdzięczności do 
potomności zapisać; a tem samém, jedno, z 
naypięknieyszych przeznaczeń Miasta nasze- 
go spełnić; skoro Pomniki Jemu, odkazane i 
powierzone dzwigać i przechowywać; a tak 
nie mal obok Przodków swojch wparze sję 
postawić, skoro to, co oni zamierzyli i sta- 
nowili, szanować i utrzymywać; i po sobje 
trwałe swiadectwo zostawić, przy którymby- 
diny spokojnje czekać mogli objawjenja przy- 
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szłych losów ; że choć Pokolenie nasze zgi- , 
nje, następne nas z dzjeł naszych sądzić bę- 
dzić, i wdzjęczność nam swoją zachowa, 
za uratowane mu drogie Pomniki krajowe; 
w których sobje mile Oyców i nas przypo- 
minać będzie. Prezes Komitetu 


WIELOGŁOWSKI. 


—— 


LOTERYA KRAJOWA. 

W564 ciągnieniu dnia 17 Lipca 1833 roku 
w przytomności osób od rządu do tego wy- 
znaczonych, wyciągnięte z kola zostały nu- 
mera następujące : 

81. — 86. — 31. — 80. — 66. 


Przyszle 565 Ciągnienie przypada dnia 
24 Lipca 1533 roku. 


Na ip <"R 
Część Nieurzędowa. 
WIADOMOŚCI Z OSTATNIEY POCZTY. 
POLSKA. 
Warszawa 10 Lipca- 

JO. Xiążę Warszawski, Feldmarszałek, 
zaszczycił obecnością Su oją w d. 4 %. m 
piękne machiny do wyrabiania lož karabine. 
wych wynalazku P. Filipa Żyrar (de Girard) 
naczelnego inżyniera w górnictwie królestwa 
Polskiego, a które wykonał z rozkazu N. 
Pana. JO. Xiążą Feldmarszałek okagał za- 
dowolenie z wykonania tychże machin, jako 
też z doskonałości i wyrobów. Tony przed- 
miot nader ważny zwrócił późniey na siebie 
uwagę JO. Xięcia, są to machiny do czesa- 
nia i przędzenia Ino, których pierwszym wy- 
nalazcą w Europie jest P. Żyrar; wydosko- 
nalil on je w Warszawie i.są przeznaczone 
do wielkiey fabryki w dobrach Gacin. JO, 
Xżę którego mocno obchodzi to wszystko 


'co tylka się przyłożyć może do wzrostu prze» 


mysłu, zastanawiał się w naydrobnieyszych 
szczegółach nad sposobami jakiemi się od: 
bywa praca w tych machinach które przyj- 
mają nayprzód ten snrowy, taki jaki ziemia- 
nie przywożą na targi, potem go wyczesują 
z wielką doskonałością, a po pewnym sze- 
regu przygotowań dowcipnie urządzonych, 
przerabiają go na nitki rozmaitego gatunku, 
JO: Xżę oglądał potóm narzędzie optyczne 
achromatyczne, to jest; niszczące kolory świa- 
tła złamanego, również wynałazku P. Żyrar; 
w narzędziu tem /lin/głas zastąpiony jest w ` 


sara 


soczewce przedmiotowey przez pewny płyń, 
który sprawia tenże sam skutek, a czyni bu- 
dowę tego narzędzia łatwieyszą i dałeko 
więcey oszczędną. JO. Xżę zabawiwszy bli. 
sko 2 godzin w tey pracowni, 
raczył swoje zadowolenię Panu Żyrar w wy- 
razach naypochlebnieyszych. 

Antoni Foxowicz, lat 30 mający, profes- 
syi szewckiey, mieszkaniec wsi Korytnia 
w powiecie Piotrkowskim, dnia 7 Września 
r. Z. przed południem z jarmarku z miasta 
Przedborza wróciwszy do domu, zastał žo- 
nę swą placzącą z powodu, że ją dzierża- 
wczyni za nieposłuszeństwo ukarala; obu- 
rzony. tem, udał się powtórnie do miasta 
Przedborza, zkąd przybył wieczorem już pod- 
chmielony. Strofowany był przez żonę, że 
niepomny na bliskie rozwiązanie jey ciężar- 
ności, bałamuci i traci pieniądze, czem do- 
tknięty, a raczey mając w żywey pamięci, 
obeyście się Pani z Żoną jego, zatlil fajkę, 
zbliżył się do stodół dworskich, ułożył pod 
strzechę rozżarzony w przygotowane płótno 
ogień, sam zaś poszedł do karczmy. W kwa- 
drans wybuchnął pożar, przez który w zbo- 
žu, sprzętach, budynkach i innych przed- 
miotach, Dzierżawca na złp. 8575 szkody 
PPSA Wlasnem wyznaniem, okoliczno- 
ściami przez inkwizycyą wykrytemi wspar- 
tem, Foxowicz przekonany o zbrodnią pod- 
palenia, skazany został wyrokiem Sądu Kry- 
minalnego województwa Mazowiec: i Kali- 
skiego, na zaminiga w więzieniu waro- 
wnem, przez cale życie, tudzież na opro- 
wadzenie 3 krotne i odebranie chłosty po 


rózg 30, w mieyscu dokonanego przestęp- 
stwa. 


Od kilku tygodni donoszono z Gdańska 
o wzrastającey zwolna cenie wszelkiego zbo- 
ža; wczorajszą pocztą odebrana wiadomość, 
za pew nia, że cena takowych cokolwiek spadła. 


FRANCYA 
Paryż 3 Lipra. 

Minister wosny marszalek Soult, wyjež- 
dza jutro do wód w Mont Ov. 
bastiani zastępować go będzie w zwyczay- 
nych sprawach; aadzwyczayne będą mu do 
mieyscą przesyłane. 

W tych dniach spodziewany tu jest mar- 


szalek Solignac, który odstąpił sprawy D. 
Pedra. ł ' 


oświadczyć 
. 
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Jeneral Se- 


Jeden z dzienników czyni uwagę, Że tr- 
raźnieyszą izbę deputowanych tak znienawi- 
dziły dzienniki liberalne, że np. Trybuna , 
obrady teyże izby, umieszcza pomiędzy nay- 
pospolitszemi doniesieniami. I tak niedawno, 
wzmianka © posiedzeniu teyże izby, znay- 
wała się w tym dziennika pomiędzy donie- 
sieniem o białem mydle i zachwaleniem le- 
karstwa na pchły. — Ale to właśnie jest 
naylepszym downdem, jak dalece pomienio- 
ne dzienniki widzą się bydź zwichnione w 
swoich machiawelstwch że aż do tak ubo- . 
gich uciekają się środków. lzba deputowa- 
nych od trzech lat już tak jest znienawidzo- 
ną od zagorzalców rewolucyjnych, dla tego 
że ich szaleństwem pogardza; i na próżno 
dzienniki aż do bialego mydla i lekarstwa 
na wygubienie pcheł mieszają jey obrady; 
bo już dziś trudno deklamacyami republika- 
nistowskiemi Trybuny i jey potakiwaczów, 
zamydlić oczu większości oświeconych Fran- 
i zamiast donieść o lekarstwie na 
wygubienie pchel, obok obrad publicznych, 
lep eyhy zrobiła Trybuna, gdyby zaprzesta- 
la próźnych gadanin, które dziś tylko jesz- 
cze odrobinę ciasnych glów zawrócić mogą. 


cuzów ; 


W mieście Marsylii przyszło znowu do 
krwawych kłótni pomiędzy legitymistami i 
republikanami. Wedlug dziennika Journał 
de Puris, tylko niższa klassa mieszkańców 
miala udział w tey sprawie. 

Onegdy uwięziono tu 20 ezłonków towa- 
rzystwa przyjaciół praw człowieka, 

.W jednym z tuteyszych publicznych ogro- 
dów przyszło dnia 30 z. m. do niespokoyno- 
ści z powodu nucenia śpiewek republikan- 
ckich przez 300 mlodych ludzi. Niebawem 
przybył komuissarz policyi zmocnym oddzia- 
łem piechoty linijowey, ikazal ustąpić wszy- 
stkim zogrodu. Przy tey okazyi nastąpiło 
kilka uwięzień. — Policyine poszukiwania 
u wielu osób znanych zrepublikanizimu trwa» 
ją ciągle; a mianowicie u tak nazwanych 
przyjaciół praw człowieka.  Onegdy kom- 
missarz policyi udał się do pewnego domu 
przy ulicy $t. Denis, gdzie, jak był domysł, 
miało się zebrać posiedzenie wzwyż rzeczone- 
go związku, Urzędnik ten, kazał caly dom 
zrewidować, papiery gospodarza i dwunastu 
osóh znaydujących się u niego przyrzeć,i kio- 
szenie wszystkich obecnych ajentom swoim 
przetrzęsnąć. Ajentów tych miał z sobą 
bardzo wielu i przytym do koła domu, calą 


kompanią piechoty. Po pełnieniu tego czy- 
nu, kazał się rozeyść obecnym. 


LC "a 


BEŁGIA. 
Bruxella 4 Lipca. 

Królowa Francuzów z królewnami Ma- 
ryą i Klementyną przybyła wczoray do zam- 
ku Laeken. — Mówią, że na przypadek gdy- 
by się królowi naszemu urodził syn, tenże 
nosić będzie tytuł xięcia Brabancyi. 

Tuteyszy komitet Polski, egłasza, Że 
fundusze na wsparcie wychodniów polskich, 
wyczerpane zostały, i że już ci mnsieli udać 
się o to do ministerstwa spraw wewnętrznych, 
które jednak niema na budżecie żadney po- 
dobney summy, którąby na ten cel użyć mo- 
gło. Powyższy komitet czyni uwagę, iż dla 
tego wydał takowe ogłoszenie, aby wycho- 
duie mający nadzieję ntrzymania się jako- 
wego w Belgijach, wiedzieli o istotnym sta- 


nie rzeczy. (6. P.S.) 
i 


WIADOMOŚCI Ż DAWNIEYSZYCH POCZT. 
ANGLIA. 
Londyn 29 Czeruca. 

Nowy sekretaz woyny, P. Ellice, doniósł 
w izbie niższey, iż w krótce ogloszeny bę- 
dzie rozłtaz taynćy rady, względem zupełnego 
zniesienia kary cielesney w naszem woysku. 

Dnia 24 t. m. odjechał ztąd pierwszy 
sekretarz poselstwa pruskiego, radca legacy j- 
ny hr. Denhof do Berlina. 

Przez Nowy-Jork nadeszły nayświeższe 
wiadomośji z Tampico. W kraju tym pa- 
nowała zupełna spokoyność, pieniędzy” jest 
dostatek wielki; w chwili odejścia tych wia- 
domości nadesżedł tam statek z 500,000 do- 
larami, oczekiwano w krótce jeszcze jedne- 
go okrętu z summą 1,250,000 dolarów. 

Na ostatnióm posiedzeniu jeograficznego, 
odczytano list kapitana Leander, datowany 
na rzece Nun dria 26 października r. z., w 
którym między innemi mówi: »Mam zaszczyt 
donieść ľanu, iż wyprawa zostająca pod je- 
go przewodnictwem, przybyła tu d. 20 t. m. 
w naylepszym stanie. Zrobiłem piękny pre- 
zent królowi Roy z amunicyi, z czego bar- 
dz» był kontent i towarzyszyć mi będzie do 
króla Obie, w kraju Ebcc. iŚrólowie Roy i 
Forday badzo się uvieszyłi, zobaczywszy mnie 
powtórnie, mniemali bowizm pierwszą razą, 
iż me jestem czlowiekiem, lecz diabłem. — 


Dziś odpłynę do Eboc, gdzie się spodziewam 


w czterech dniach stanąć, i nie wątpie o nay- 
lepszych skutkach wyprawy.» 


Dnia 30 Czerwea,— Lord Wharndliffe, 
i P. Robert Peel, oświadczyli się wyraźnie 
przeciwko wszelkiemu usiłowania, w celu 
obalenia teraźnieyszego n.inisterium. 

Biskupi odprawili w tym tygodniu dwa 
posiedzenia; na jednóm z tych naradzali się 
nad listem pisahym przez króla do arcybisku- 
pa w Canterbury, takowy miał od niektórych 
prałatów nie naylepiey bydź przyjętym, je- 
dnakowoż celu swego nie uchjbił. 

Niżza izba objawia już symptomata zbli- 
Żającego się zakończenia teraźnieyszey ses- 
syi; wczoray albowiem zrana ledwie godzinę 
trwało posiedzenie, a z poludnia tak mało 
zeszło się członków, iż takowe do drugiego 
dnia odłożone bydź musiało. 

Lord Althorp wyjechął wczoray na od- 
Wiedziny do swego oyca, hr. Spencer, do 
wyspy Wigth, gdzie ma jakiś czas zabawić 
dla poratowania swego zdrowia. Wnoszą 
więs, iż przeto sprawa wschednie-indyjska 
uie tak prędko przedłożona będzie pod. roz» 
trząśnienie parlamentu. (G: P.S.) 

9—m—Q<m—4 
PORTUGALIA 
Lizbona 17 Czerwca. 

Z Oporto nadesłane wiadomosci donoszą, 
że wsiadanie woyska na okręty w skutek ra- 
dy wajenney postanowione zostalo. W tey 
wyprawie wielkie pokładają zaufanie, po- 
nieważ w -niey*mają udział nie tylko 
margrabia Palmella, lecz także wielu zna» 
komitych urzędników i obywateh. Przy o- 
deyściu tych wiadomości panowało w woy- 
sku Don Pedra pornszenie. Admiral Sarto- 
ryusz zatrzyma tytuł majora jenerąlnego , i 
naczelnego wodza flottty, lecz uda się zpo- 
wodu oslabionego zdrowia na dwa miesiące 


„do kąpiel do Francyi. Kapitana Napier za- 


proponował on sum na swego następcę, któ- 


"rego jest ścisłym przyjacielem; otrzymał on 


tytuł admirala pod imieniem »Carlos de Pon- 
za.s Do Oporto przybył dowódzca; dywizyonu 
skadry Don Miguela, i miał stronnikom D. 
Pedra ważne przynieść udzielenja. Oddział 
ulanów przy wyprawie, dowodzony jest przez 
kapitana Griffiths, który ma pod swoją ko- 
menda poruczników Baston, Baker i Glascok. 
W czasie, gdy angielski parowy statek od- 
pływał z Oporto, stało tam 110 różnych o- 
kretów z wojennemi zapasami i Żywno- 
ścią. (6. P. Se) 
Z onam 


